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K r a k o w s c y  e s p e r a n t y ś d .
Międzynarodowy język Esperanto, którego twórcą 

jest dr. Zamenhof z Warszawy, zdobywa z każdym 
rokiem coraz liczniojszych zwolenników i wchodzi 
istotnie w powszechne użycie, a międzynarodowy 
Związek esperantystów liczy obecnie ponad 10 mi­
lionów członków. Ten szybki wzrost liczby esperan­
tystów świadczy bardzo wymownio o doniosłości 
i wartości społeczno-kulturalnej tego języka i jest 
stwierdzeniem jego siły żywotnej.

Kółka ostatnie walne zgromadzenie członków uchwa­
liło zmianę nazwy stowarzyszenia na Akademicki 
Związek esperantystów. Równocześnie postanowiono 
dołożyć nowych starań celem zjednania dalszych 
członków, przedewszystkiem zaś utworzono dwa 
niższe kursy nauki języka międzynarodowego oraz 
jeden wyższy, na którym odbywa się konwersacya 
w języku esperanckim oraz odczytywanie własnych 
utworów z dziedziny nauki, sztuki i literatury, o- 
pracowanych w języku esperanckim.

Od samego początku istnienia związku serdecznym

uczczeni; tej ważnej rocznicy odbędzie się w tym 
roku w Krakowie międzynarodowy zjazd esperan­
tystów. Związek akademicki musi wziąć w swe ręce 
akcyę przygotowawczą około przyjęcia tysięcy de­
legatów z całego świata. Będzie to połączone oczy­
wiście ze znacznymi kosztami, celem więc zebrania 
zawązku funduszu urządza Związek 14 stycznia przy­
szłego roku wielki bal pod protektoratem prezydenta 
miasta dra Lea i rektora uniwersytetu dra Witkow­
skiego.

Grupę członków wydziału Związku esperanty­
stów zamieszczamy w dzisiejszym numerze.
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W Polsce ruch esperaacki przybiera także"coraz 
szersze rozmiary i znajduje coraz więcej zwolenni­
ków. W  Krakowie jest ogniskiem ruchu esperan- 
ckiego Kółko esperantystów na Uniwersytecie Ja­
giellońskim, zawiązane w ubiegłym roku. Kółko to 
rozwija się od samego początku bardzo pięknie i pro­
paguje wśród szerokich kół młodzieży znajomość 
praktycznego języka. Z powodu stałego rozwoju

ego opiekunem i protektorem jest prof. dr. Odo 
Bu|wid, sam zwolennik języka Esperanto, a także 
prorektor prof. dr. Łazarski nie szczędzi mu po­
parcia.

W najbliższym czasie czeka krakowski związek 
akademicki esperantystów bardzo gorąca praca, na 
1912 r. bowiem przypada 25 letni jubileusz twórcy 
Esperanta, rodaka naszego dra Zamenhofa, a celem

P o ż e g n a d e  p o c z t o w c a .
Urząd pocztowy w Sanoku już po raz drugi w 

tym oku. żegnał jodnego ze swych weteranów, o- 
siwiałyfh /? służbie, a mianowicie podurzędnika An­
toniego Nowotnego, który po 42 fatach pracy ci­
chej, a wiernej i sumiennej przeniósł się w stan 
zasłużonego spoczynku.

W  uroczystym tym dniu, w ubiegłą sobotę, 
zgromadził się cały personal sanockiegi urzędu po­
cztowego z naczelnikiem nadzarządcą Kiernigiero 
w jodnej z sal, gdzie odbyło się uroczysto poże- 
goanie ustępującego pocztowca. Jako wieloletni ,rze- 
łożony przemówił do solenizanta nadzarządca Kier- 
nig, podnosząc wielką pracowitość i sumienność 
w wypełnianiu obowiązków p. Nowotnego a wyra­
żając żal z powodu utraty tak dzielnego współpra­
cownika, pożegnał go w serdecznych słowach. Prze­
mówił także jeden z kolegów jubilata, podurzędnik 
Rudak, żegnając gc jako wzorowego towarzysza 
pracy i dobrego kolegę.

Następnie dokonano wspólnego zdjęcia fotogra­
ficznego, którego reprodukcyę dziś zamieszczamy, 
a solenizant podejmował gości skromnem ś n i a d a  
niem.
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